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Każdv flhnnPflt „Kuryera SI ” jest ubezpieczony na wypadek śmierci wskutek nieszczęścia na 300 mk. a na wypadek śmierci przez ntoniçde I w kopalni 
—tu. auu iieiił pod ziemi? M 200 mk., jeżeli wypełni wszystkie przepisane warunki i był sześć miesięcy przed wypadkiem abonentem i śmier' nastąpiła 
^ ciągu tygodnia od dni° wypadku. Aboi.-...ent musi być do 5. każdego miesiąca a przy kwartalnym abonamencie do 5. pierwszego miesiąca kwart, zapłacony. 

Wypadek musi być w przeciągu 24 godzin zameldowany. — Na przeciąg obecnej wojny ube zmęczeni“ to się znosi i nie istnieje.

Ostatnie wiadomości.
hajnowEze sprawozdanie niemieckie

z dnia 27-go stycznia.

Zachodnia widownia boju.
ly. W połączeniu z ostrzeliwaniem naszych stano- 
irt i W obwodzie wydmów przez nieprzyjacielską 
tyieryę ląuową monitory (wielkie kanonierki) nie- 
^ acielskie armatni ogień skierowały na okolicę 
estende, ale bez skutku.

, Po obu stronach drogi z Vimy do Neuville woj- 
?asze.PO wysadzeniu rowów urządziły szturm 

L-^pHowiska francuskie na przestrzeń 5—600 me- 
tarah- zabrały oficera i 52 chłopa do niewoli oraz 
- ,n. maszynowy i 3 miotacze min. Kontrataki

rzyjaęielskie nie udały się, pnezem tam i w po- 
‘ozn '‘T011 .rowów. zdobytych w ostatnich dniach 
Uns2 ,się. walki granatami ręcznemi. Miasto
yeja zosta‘° silnie ostrzeliwane przez nieprzyja-

feryjne ^r^onacb czasami były zacięte walki arty-

Wschodnia widownia wojny.
(..Mniejsze oddziały niemieckie i austro - węgier- 
Ł®1 armii generała von Linsingena przedsięwzięły 

jczne ataki; pozatem nie było nic ważmejsze- 
'r do zapisania.

bałkańska widownia wojny.
Nic nowego.

^ostępy wojsk niemieckich na zachodzi.
aj,,? Gwiewy donoszą: „Temps” oświadcza, iż zwy- 
, wojsk niemieckich pod Neuville - St. Vast,

d Zdobyły kilka set metrów rowów strzeleckich, 
I a®Wodem na to, iż francuskie linie obronne nie 

i a* niezwyciężone, jak twierdzono. Atak niemie- 
-ć. Poparty posiłkami potrzebnemi w czasie odpo­
ry1*11!, uda — ^ Lugdunie (Lyon) wychodzący 
^ VVelliste” pisze, że wojaka niemieckie dotarły do 

rowu poprzecznego Francuskie posiłki po- 
-j^ymały coprawda dalszy pochód, ale nie zdołały 

rać zdobytych rowów.
hfyOmbardowanie Nancy przez lotników niemieckich 
D( **0 pół godziny. Liczne domy zostały zniszczo­
no, ^ektóre części budynków na 500 metrów odle- 

i[ Cl odrzucone zostały. Lotnicy rzucili 150 bomb.
^Pewletfź rzrrtu nïcmîsclr'ego na żale 

Stanów Zjednoczonych.
i |e londyńskie »Times« donoszą z Waszyngtonu, 
tosk‘ spraw,e storpedowania »Lusitanii«, rząd ber- 

W]e ^ odpow.edział, iż żałuje śmierci Amerykanów, 
Ł Torpedowanie »Lusitanii« było usprawiedliwio- 
rL ■ I*waz za taln3 radą rządu angielskiego

I
rW°no okręty handlowe, co się nie zgadza z 
? 0r|lsarn' międzynarodowemu Rząd berliński żą- 
; i Stanów, aby postarały się o wolność żeglu- 
» ^ndlowej na morzu.

tj^ftogóra wTęcef niż obowiązek uczyniła.
j [Śrsj7.u fi11 u n u m (Lyon), 27 stycznia. Czamo- 
(Kiić krÓ1 przyia* dziennikarzy francuskicih i za- , li ,ri zn.yvh, lecz z powodu choroby nie wiele z fli- 

* djćn1 ■ Prezes ministrów Minskowicz natomiast 
wvwodach twierdził, m wojsko czar

WlCCfti iirvxmílrt n\9. Iřita. tu Wlęc°i uczyniło, niż jego i"xJo obow^ąz- 
Uległo ti-Jko przemocy i brakowi żywności

I armmicyi. Mir'sfer energicznie zaprótenoWa 
przeciw oskarżeniom prasy czwórporozumienia z 
powodu układów pomiędzy Austryą a Czarncgorą 
i oświadczył w końcu: Wszystko poświęciliśmy,
byle dotrzymać zobowiązania wobec czwórporozu- 
mienia, życie naszych żołnierzy, nawet nasze oj­
czyznę. Niechaj przeto nikt n e narusza naszego 
honoru.

Itegenfem Czarnogóry
jest książę Mirko, drugi syn króla, znajdujący się 
pośród wojsk austryackich w Podgorycy-

Ulatllci w fřablí.
Do Kairu nadeszły na końcu grudnia z. r. niepo­

kojące wiadomości z angielskiego Adenu, portu po­
łudniowego Morza Czerwonego. Angielscy oficero­
wie przyznawają, że Turcy i Arabowie na południo- 
wem wybrzeżu arabskiem wypierają Anglików i ich 
zwolenników. W Jemen wszystk, e szczepy arabskie 
stanęły po stronie Turków. Pewien maior angielski 
oblicza straty angielskie na 15 000 poległych i 20 000 
rannych, wysłanych do domu. Ze Suezu czemprędzej 
wysłano brygadę do Adenu, obleganego od strony 
lądu przez Turków i Arabów Wojska angielskie w 
Adenie, około 20 000 chłupa, trzymają cię tam jedy­
nie przy pomocy licznych pancerników angielskich. 
Ludność miejska jest nieprzychylna Anglikom. Zda­
rzają się napady i wybuchy, które wyradzają wielkie 
szkody.

Cesarskie rozporządzenia.
Dnia 27-go b. m., w dniu urodzin swoich, ce­

sarz Wilhelm II, jak roku zeszłego, tak i tego roku 
darował żołnierzom kary dyscyplinarne, pieniężne, 
a~esz* i więzienie, do 6 miesięcy, ale tylko tym, 
którzy nie zostali ukarani utratą praw honorowvch 
i prowadza się dobrze.

Prócz tego cesarz Wilhelm II, rozszerzając roz­
porządzenie swoje z dnia 27-go stycznia 1915 i 
24-go kwietnia 1915, nakazał umorzyć postępowa­
nie karne przeciw biorącym udział we wojnie, o ile 
postępowanie nie zostało jeszcze załatwione pra 
womocnie i o ile czyn karygodny popełniony zo­
stał przed zaciągnięciem do wojska.

Po za tern darował monarcha uczestnikom woj­
ny następujące kary: nagany, grzywny (kary pie­
niężne), areszty, fortecę i więzienie do roku.

Wreszcie koszta procesów przed sądami cy- 
wilnemi mają być darowane uczestnikom wojny 
lub pozostałej ich rodzinie, i to całkowicie lub czę­
ściowo, a w razie uskutecznionej już zapłaty zwró­
cone — według uznania ministra sprawiedliwości.

Mienie jeńców pclskich w AusiryL

Bardzo ciekawe obwieszczenie zawiera au^0- 
węgierski »Dziennik urzędowy« komendy obwodo­
wej w Janowie w Królestwie Polskiem z dnia 15 
styczni*:

»Na wniosek jenerał - gubernatorstwa wojsko­
wego poleciło ministerstwo wojny w porozumieniu

z naczelna komenda armïï, aby pewne flość rösyk 
skich jeńców wojennych polskiej narodowości, któ­
rzy przed rozpoczęciem wojny mieszkali stale w tej 
części obszaru przez Austro-Węery zajętego, kiórj 
leży po lewej stronie Wisły, puszczano do ich ro­
dzinnych miejsc zamieszkania. Na powzięcie tegu 
zarządzenia wpłynęła życzliwość, z jaką się nasze 
władze austro-węgierskie do ludności Polski odm* 
szą, a ma ono na celu ppwrócenie licznym rodzi­
nom kraju ciężko wojną dotkniętego ich żywicieli, 
jak również przyjście z pomocą rolnictwu, 
przez dostarczenie mu sił roboczych. Przy 
wvborze tych jeńców wojennych, którzy obecnie 
zostali uwolnieni, kierowano się następującymi; 
względami: Przedewszystkiem komendy ot ozów 
proponowały Jedynie ludzi dobrego prowadzenia 
się; przytem uwzględniono w pierwszym rzędzie 
jeńców właścicieli gospodarstw rolnych, które sa­
mi prowadzą, lub też jeńców rzemieślników, pod 
warunkiem wszakże, że tak pierwsi, jak i drudzy, 
powrócą do swoich rodzin. Następnie uwzględnio­
no tych jeńców, którzy byli zajęć? w handlu i prze­
myśle, dalei takich, którzy mieli posady w gospo­
darstwie rolnem lub też w magistratach i gminach, 
a mają obecnie widoki otrzymania pedobnej posa­
dy. Uwolnienie powyższych ICHiO jeńców jest pró­
bą, od wyników której uzależnia się możliwie dal­
sze w tym kierunku zarządzenia. Wypuszczeni z 
niewoli jeńcy wojenni zostaną z siedziby komend 
obwodowych odstawieni przez żandarmów do swo­
ich gmin. względnie miejsc przynależność..«

Tyle »Dziennik urzędowy«. »Czas krakowski* 
dodaje do powyższego obwieszczenia jeszcze tę 
uwagę, że opiekę i kontrolę nad uwolnionymi jeń­
cami poruczono wójtom i sołtysom, którzy mają do­
nosić komendzie obwodowe, o każdej zmianie miej­
sca pobytu danego jeńca, o ile nastąpiła bez pozwo­
lenia odnośnej komendy.

Wojna z fiosyą.
Sprawozdanie rosyjskie.

Piotrogród, 24 stycznia. Sprawozdani» 
urzędowe z dnia 23 bm.: Na froncie zachodnim:
W odcinku Rygi ostrzeliwali Niemcy nasze rowy 
w pobliżu drogi z Mitawy granatami, zawierający­
mi gaz. W pobliżu Pullkarn nad drogą z Bausk (6 
kim. na południe od Bersemynde) były utarczki z 
oddziałami niemieckimi.

Na Kaukazie: Pospieszny odwrót Tut
ków do Erzerum odbywa się w dalszym ciągu. Na 
wielu miejscach znajdują się jeszcze pozostawione 
zapasy amunicyi artyleryjskiej, materyału telefono- 
wego i żywności. Nasze ścigające wojska idą po 
drogach okrytych zmarzłymi Turkami. W zajętych 
miejscowościach wzięto jeszcze nowych jeńców. 
Jeden z naszych oddziałów, który z Mandżuryi 
przybył na Kaukaz, uderzył z przydzielonym mu 
półszwadronem na trzy kompanie Turków, bron:> 
cych wsi. Część zrbito, resztę wzięto w niev olę. 
Na południe od rzeki Sharian (18 wiorst na północ 
od Dutahh) wycięliśmy cały oddział Kurdów. W 
okolicy Melasgert stoczyła nasza konnica potyczkę 
ze silniejszym oddziałem kurdyjskim i odebrała mu 
600 «=ziuk b\dła.

P e r s y a: Na południowy wschód od Harna- 
danu (90 kim.) uc?vnił nieprzyhciel próbę ofenzywy 
przeciw wąwozowi pod Kamarchan. atoli został od­
party. Nasze wojska zajęły miasto Soitanabad 
Konsul nionvecki, znajdujący się w mieść.o, w ca/ 
z oddziałem rekrutów, ściągniętych pod broń, zbie­
gli. iwib.),



Wo'm m Zachodzie.

O r:!at u lo?n'kgw trteK&ckfeh m &vzt.
„Hamburger Fremdenbbtt” dowiaduje się, że pod­

czas ataku lotników niemieckich na Dover jedna bomba 
upadła na szopę, w której znajdował się skład min. 
Wybuch, który nastąpił, spowodował straszne zniszcze­
nie w znacznym naokół obrębie. 30 03ób, w tern je­
den oficer i 24 żołnierzy, zostało zabitych. Pięć 
wagonów, naładowanych prowiantem, uległo zni­
szczeniu. Tory kolejowe zostały wyrwane na zna­
cznej przestrzeni, pewna liczba mniejszych demów 
mieszkalnych zawaliła się, przyczem utraciło życie 
kilkanaście kobiet i dzieci. Mały transportowiec, sto­
jący ^ w porcie, został również ugodzony bombą. 
Wkrótce potem statek zatonął. Do jednego z lazare- 
Hw londyńskich przywieziono 20 ciężko rannych 
Zdaje się, że angielskie samoloty nie dost wcześnie 
wzniosły się w górę dla obrony,

Sprawozdani francuskie.
(wtb.) Urzędowe sprawozdanie wojenne z dnia 

K '’o stycznia. W Belgii artylerye obu stron rozwi­
jały żywą czynność w okolicy Nieuportu. Nowe 
szczegółowe sprawozdania potw ;erdzają, że wczoraj- 
Bze nieprzyjacielskie próby ataków na ujście Izery 
zostały odparte przez ogień naszej artyleryi. Niem­
com nie udało się rozwinąć ataku, z wyjątkiem jedne­
go punktu, gd2ie kilka ich grup wtargnęło do na­
szych wysuniętych rowów. Zostali oni stamtąd wkrót­
ce wyparci po bardzo ożywionej walce, a miotane 
przeciw min granaty zadały im Ciężkie straty. W Ar- 
tois, gdzie nieprzyjaciel wczoraj skierował przeciw 
naszym pozycyom na wschód oa Neuville i St. Vaast 
ataki, które spełzły na niczem, dziś pod wieczór na- 
Btąpiły ponowne ataki, w szerszych jeszcze niż wczo­
raj rozmiarach. Po całym szeregu wybuchów min, 
ktćrym tows zyszyło gwałtowne ostrzeliwanie, prze­
szli Niemcy do ataku na froncie 1500 metrów długim, 
w kącie, który tworzą drogi Anas - Lens i Neuville- 
St. Vaast - Theluą. Nieprzyjaciel został ogniem na­
szym odparty do swych linii. W dwóch punktach, 
gdzie nasz rów sirzelecki zburzony był przez wybuch 
m ny, obsadzili Niemcy kratery, lecz większa ich część 

doi., iśmy zuooyć z powrotem. W Wogezach ostrze- 
w iśmy z dobrym skutkiem okopy nieprzyjacielskie 

pod Ban de Sapt.
Sprawozdanie wieczorne: W Belgii, na połudnle- 

Arschód od loesinghe, artylerya nasza w połączeniu 
i* artvlerva angielska ostrzeliwała pwałtownie okopv 
n rprzvjacielfkie, które doznały też bardro znacznych 
uc 'Vodzeń. Dziś przed południem zrzuciły dwa nie­
mieckie samoloty 5 b^mb na Dunkierkę i jej najbliż­
sze okolice. Pięć osob zostały zabitych, trzy zra­
nione. W Artois była bardzo żvwa kanonada na 
wschód od Neuville oraz w okolicy Vailly, gdzie 
oyieu nasz zmusił do milczenia kilkanaście bateryi 
nieprzyjacielskich. Na północ od rzeki Aisne rozpro­
szyliśmy rnaczny nieprzyjacielski transport.

Wolna włosku.
Sprawozdanie włoskie.

b.) Urzędowe sprawozdanie z 25^go stycznia" 
W dolinie Lagarina odparły wojska nasze w nocy na 
24. stycznia i później w pozycyach w okolicy Mori

occiziai nieprzyjacielski, któiy usiłował zbliżyć się 
niespodzianie. Artylerva nieprzyjacielska w dolinie 
Lagarina wystrzeliła kilka granatów na Borgo i Ron- 
cegna; w ostatniej miejscowości wybuchł wskutek te­
go pożar. Nasza ariyler-a ostrzeliwała ponownie 
dworzec kolejowy w Caldcmczzo. W odcinku Tol- 
meinu usiłował nieprzyjaciel pod osłoną mgły wyko­
nać dwa ataki na pozycye nasze pod St. Lucia; ataki 
te zostały natychmiast odparte. Nad środkową Ison- 
co gwałtowny ogień dział nieprzyjacielskich na po­
zycye nasze na wzgórzach w zachodniej stronie od 
Gorycyi. Na innych frontach nie zaszły żadne zmiany.

Wo na na Bałkanach.
Prrsa bułgarska udziela radę Serbii.

Organ bvîego ministra bułgarskiego Geszowa 
»Mir« radzi Serbom, żeby zrobili to, co -zrobiła 
Czarnogóra, mianowicie oświadczyła gotowość 
swola do zawarc.a osobnego pokoju z mocarstwami 
cenii ulnemi i z Bułgaryą. Zdaniem wpływowego 
pisma sofiiskiego zawarcie w stosowne! chwili po­
koju byłoby dla Serbii pewnie nailepsze, co 
mogłaby jeszcze uczynić i co niezawodnie mogłoby 
przyczynić się do zmniejszenia ogólnej katastrofy 
nieszczęsnego kraju tego. Tylko trzeba działać te­
raz, zanim będzie znów zapóźno.

Jaki będzie przebieg walk o Saloniki?
Oazeta bukareszteńska »Vitorul« powtarza za 

informaevami sofiiskiemi, że walka o Saloniki po­
dobno już rozpoczęła się. Organ rumuński zazna­
cza ze swej strony, iż potwierdzenie wiadomości 
tei ie.szcze nie nadeszło, ale że brzmi ona na ogół 
dość prawdopodobnie, cały bowiem Bałkan spo­
dziewa się. że do rozpoczęcia walk przed Saloni­
kami musi dojść niebawem; w każdym jednaK ra­
zie w ciągu kilku najbliższych dni.

Wo;na Albanii.
Serbski wódz wojewoda Putnik 

przebywa na wyspie Korfu. Wiadomość o jego 
śmierci jest nieprawdziwą. Co prawda jest ciężko 
chory.

Wojna w Turcyi.
S-'rawi x'an.e turaeiť.e.

(wtb.) Główna kwatera turecka ogłasza dnia 
25-go stycznia: Na froncie Iraku nie podejmował
nieprzyjaciel po strasznej swei porażce pod Felahie, 
żadnych nowych ataków. Pod Rut el Amara walka 
artyleryi z przestankami. W nocy na 18. st cznia na­
padliśmy niespodzianie obóz nieprzyjacielski pod Kor­
na i ubiliśmy licznych żołnierzy i mnóstwo bydła 
Na froncie tym panowały wszędzie śnieżyce po nich 
nastąpiły mrozy. Na 'roncie kaukaskim nie zaszło 
nic ważniejszego oprócz nieznacznych utarczek na 
prawem skrzydle, na północ od rzeki Murad. Na 
pozostałych frontach nie zaszła żadna zmiana.

0 kanał Sueski.
Włoski „Secolo” donosi, że podróżni, którzy przy­

byli do Neapolu parowcem bombajskim „ Montebello”

1. I. KRASZEWSKI

EWUHIA
OPOWIADANIE Z KOtiCA XVIII-go WIEKU.

«s*»
^ (Olą# dalszy

Sv stus po surowej dyccie pani W a wr owej ł Zółl
S”?1TW terSz, lak M“* w maśle u państw; 
Bołtuszewskich. I içkna mecenasowa dbała o to b
mu się najmniejsza nie działa krzywda i szczegółu 
zaszczycała protekcyą, z której się potroszę w kanec 
laryi podśmiewano, a po miasteczku plotek natwc 
rzono do woli. Nie było w tern przecież nic zdrc 
żnego serdeczna tylko litość dla biednego ubogieg 
chłojjaka, w którym czuła mecenasowa odgadła noes 
ciwe serce. Bołtuszewski nawykły słuchrć ieimośc 
która zresztą nie dopuściłaby niesubordyn Cyi 
prócz tego umiejąc oceniać zdolność i pracowitoś 
bykstusa, bardzo się do niego przewiązał i czuwć 

11 jak nad okiem w giowie. Trafiło sie n
szczęście c a Sykstusa, że kilku obywateli znanych m 
i nawykłych do jego skryptur, przeszło, szukane Wai 
ki, do kancelaryi Bołtuszewskiego; zwiększyło to ii 
szcze wziętość młodego aplikanta.

Przyzwyczaimy u Żółtkiewieza sam sobie służyi 
stancyę zamiata , wodę nosić, w piecu napalić, — \ 
■liał wszystko gotowe, a podczas gdy pracował 1 
isno-'Äryl, mecenascwa wkradała się często do jer 
izdebką i opatrywała bieliznę, rzeczy, sprzęt, aby m
nf n,lcJ ‘n ™ z^ywało. Niewidzialna ta ręka, któr 
się ledwie Sykstus mógł domyśleć, z macierzyńąt 
troskliwością czuwała naJ jtgn ubogim zasebem, a 
pi y p zetrząsając i książki i papiery i szuflad! 
szukała siadu, poszlaki jakiejś, z którejby mogła doj:

w kim się Sykstus kochał. Tego była okrutnie cie­
kawa pani mecenasc wa, gdyż miłosne męki i miłosne 
intryżki były dla mej najupodobańszem w życiu za­
jęciem. Że się zaś Sykstus kochać musiaf tego była 
3K pewna, iżby poprzysiądz mogła. Widziała to z 
jego twarzy, oczów, mchu, smutku, a choćby i z te­
go, że na jej czarnych oczu zaczepki, pozostawał 
stoicko obojętnym. Poczciwa mecenascwa nie gnie­
wała s.; o to wcale, szczególna rzecz, chciała tylko 
wiedzieć koniecznie, w kim on się tak kochał A by­
łaby za odkrycie tej tajemnicy wiele a wiele dała! 
Pytać, wiedziała dobrze, że się na nic nie przyda, 
pilne śledztwo wyprowadzone w miasteczku, do ni­
czego nie doprowadziło, przypadek dopiero, istny 
trafunek, ślad niejaki odkrył. Szperając w izdebce 
wszędzie, mecenascwa zajrzała do pieca leżała w 
nim kupa niespalonych papierów, wyciągnęła je 
szczypcami i poczęła pilnie się w nich rozpairywać 
Na niektórych stały zwykłe frazesy: „Najświętsza Pan­
no formuj moją rękę, bym mógł opisać Syna Twego 
mękę , potem próba pióra dobrego, atramentu czar­
nego, lub „Niech będzie pochwalony” jtp> Na innych 
koncepta do aktów pokreślone, początki modlitw, a 
nawet rysunki nie dowodzące wiekiego talentu. Prze­
trząsłszy to wszystko, już miała w piec rzucić nazad 
pani me enasowa, gdy na świstku powtórzona stokroć 
jedna litera, uderzyła ją. Chwyciła papierek ów. Pe­
ren był różnie pokreślonych E, niektóre z nich obwie­
dzione sercem, stały w niem jakby w aureoli. Ale 
coż można dociec z takiego E, od którego się po­
czynaj Łizbiety, Eleonory, a nawet wediug ortografii 
pani m lenasowej, która nie była mocną w te> trudnej 
nauce, wiele innych imion, które kapryśni piszą z ró- 
rnemi dodatkami niepotrzebnemu O, że od E się jej 
mnę zam ja, tobym przysięgła! — zaw Ha ura do- 
wana: -- Ale co potem., co potem? Mało E na 
swiecic ? w teni oczy jej padły na rożek papieru.

opowiadają, Jakoby Anglicy w różnych miejscach zbu­
dowali na kanale Sueskim mosty obracane w tyffi 
celu, aby na wypadek odwrotu nastąpić mogła 
najszybsza zmiana ugrupowania wo'sk angielskie! 
i kanadyjskich. Oprócz tego założyli Anglicy nowfc 
strategiczną linię kolejowa z Suezu do Ismailii.

Z Frô’es va Polsklep.
13 136 osób wyjechało z Warszawy 

do pracy w Niemczech. Pośredniczyła centrala ro­
botnicza przy prezydyrm policyi we Warszawie 
ulica Krucza nr. 31.
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100 tanich kucbeń
otworzył już centralny komitet obywatelski wt 
Warszawie. Za 6 kopiejek udziela się tam objadu 
w długich szeregach stoją biedacy przed kuchnia­
mi. czekając na podanie obiadu. Niejedna r<> 
dżina przez cały dzień nic więcej ni* 
jada, jak ów obła d... Rezerwistki np. (żony 
zaciągniętych do wojska żołnierzy rosyjski c w 
pobierają przecież tvlko po 4 ruble (6 mK.) mic* 
sięcznie. Głód i nędza przeto w ich rodzinach stal* 
goszczą.....

Setnia kuchnia przy ulicy żytniej wydaje c° 
dzień b40U obiadów.

Prosimy serdecznie o składki n * 
biednych i bezdomnych.

Rubel ma wartości 1 markę 50 fen.
Kto pieniędzy niemieckich po cenie oznaczone) 

nie przyjmie, podlega karze.

Broń nahży oddać.
Kto tego nie uczvni. a może nawet broni używ* 

do rozboju, wogóle zbrodni, naraża się na suroW2 
kary. nawet na karę śmierci... Sad w Łodzi, ska* 
zał braci Andrzeja. Wojciecha. Bronisława i Wła­
dysława Janowskich oraz Józefa Deszczyńskiego n* 
śmierć za rozbój i zbrodnie moralne.

W Pabianicach
w drukarni A. FL Szenskalowskiego fałszywo papi®‘ 
rowe 20 kopiejkowe bony wyrabiano. Policya are* 
sztowała całą bande fałszerzy.

Po kościołach prowadzono książki pamiątkowe 
do których księża zapisywali dzieje kościoła i Wy­
darzenia ważne. Komenda etapów poleca, ażeM 
owe książki dalej prowadzono, ponieważ są ważt^ 
dla hktorvî Kościoła, kraju itd.

Pewnie władza biskupia wydała już jakie roi* 
porządzenia...

Pospieszny pociąg z Wiednia 1 Budapesztu do
Warszawy

jeździ codzień przez Bogum.n (Oderberg) i Trze­
binię, począwszy od 25 stycznia br.
Wywóz artykułów spożywczych ze SkandynaWÜ

do Polski.
Piotrogrodzkie »Birż. Wied.« donoszą, że spra­

wa zaopatrzenia Królestwa polskiego w artykuW 
spożywcze nabiera coraz więcej ostrego charakteru- 
W listopadzie w Sztokholmie zawiązał się komité1 
polski niesienia pomocy mieszkańcom Królestwa ^ 
drodze wywozu artykułów spożywczych ze Skait
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gdzie drobniusienko wydrukował wśród zygzaków 
nieostrożny Sykstus: Ewa !

Mecenasowej dość tego było, ażeby się całej taje* 
mnicy domyśleć. Wiedziaia, że był krewnym podcza­
szego, że go do Góry często posyłano, że nagle stc 
sunki się zerwały, że go usiłowano odprawić, WJ 
słać. Była już pewną, że się pokochał w Ewuni, d 
któreś wdziękach szeroko prawiono, a pani BołM* 
szewska choć się jej dobrze przypatrzeć me mogli) 
sama widziała ją też na odpuście w kościele.

— Teraz to już jestem w domu ! — zawołała.
Ot co jest, popatrzajcie ! No, no, wysoko pabzVi 
wysoko. Ale czemużby znowu me mogło to bV‘ 
jeśli jest miłość prawdz wa ?

Ta miłość prawdziwa, jak ją zwała mecenasowi 
była jej życia utrapieniem, szukała jej zawsze, żeby 
choć zobaczyć, a napatrzyła się tylko najnieprawdz* 
wszych miłości. Mówiono nawet, ze nieboraczka 
ma jej szukała, ale się ej znaleźć nigdzie nie udaH 
Pasyę miała do miłości prawdziwej pani BołtuszeW- 
ska, a że tym razem była pewna, że na taKą iradł0' 
ucieszyła się niezmiernie, i dała sobie słowo naju’ 
czystsze, iż będzie z całych sił nieszczęśliwemu ml^ 
dzieńcowi, pałającemu tą prawdziwą miłością, dop^ 
magać.

Poszedłszy na zwiady, z tą nicią Aryadny w 
ku, mecenasowa z przenikliwością niewieścia, doiN 
śliła się prawie całej historyi, niezmiernie uradowali 
i szczęśliwa, żo się jej dojść udało, o czein nikt 
święcie nie wiedział.

— Czekajże, chłopcze — zawołała, śmiejąc sie 
choćbyś teraz nic chciał, musisz mi się zwierzyć 
wszystkiego.

(Ciąg dalszy nastąp

I
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u'ynawn. Państwa czv drpöroztrmTeflTii wyrâZTlÿ J 
z/odç pod warunkiem, że z dostawy tej nie będzie i 
korzystała arnra niemiecka. Rząd niemiecki! 
■ * ł odpowiednie co do tego gwaran­
cie w formie piśmiennego oświad­
czenia przez kanclerza posłowi hiszpańskiemu 
v Berlinie. »Obecnie wśród związkowców pow­
stały obawy (pisze owa gazeta rosyjska). Z jedndj 
trony rząd niemiecki sam obowiązany jest pro­
centować zajęte przez wojska swoje miejscowo- 
Ie'. z drugiej zaś nie może być zupełnej pewności,
« nie zużytkuje produktów tych na potrzeby armii 
v całości czy też częściowo. Wobec tego powsta- 
* kwestia rozpatrzenia pozwolenia, które dano ko­
mitetowi polskiemu w Sztokholmie.«

Znaczy to. że Polska — za zgodą Rosyi i An- 
ïlii — żywności nie otrzyma ze Szwecyi. Zoba- 
J*nv. czv Stany Ziednoczone przeprowadza swo- 

m \ 'lc i żywności dostarczą.
, Wojska niemieckie nie potrzebują żywności z 
Krajów neutralnych.

Z bieżące] chwili.
NIEMCY.

.— Sejm pruski odbędzie przyszłe posieJzc 
,le dnia 8-go lutego.

AUSTRYA.
— (Austrya stoi na najwyższym 

Jopniu potęgi politycznej.) Gazeta so- 
'Jska „Dnewnik” zaznacza, że Austrya znajduje się 

niewątpliwie u szczytu swej potęgi politycznej. 
V^'gdy chyba jeszcze nie były polityczne wpływy nad- 
“"najskiego mocarstwa na Bałkanie do takiego sto- 
"ia wszechpotężnemi, jak właśnie teraz, po 19-mie- 

"řczním trwaniu wojny. I wciąż jeszcze wpływy 
^Ustrjś na Bałkanach rosną i utrwalają się.

ROSYA.
. — (Położenie ekonomiczne dostaw- 
o w wojennych w Ros y-i.) PŁsma piotro- 

K^odzkie zwracają uwagę na fakt, który w większej 
j^Çsci państw prowadzących wojnę byłby może do 
Pewnego stopnia niemożliwym, mianowicie na to, że 
naczna część dostawców dla armu rosyjskiej znaj­
ąc się ostatniemi czasy pod względem ekonomicz- 
L?11 w położeniu nader krytycznem. Przesilenie, ja- 

® oni prk.echudzą, przybrało podobno już takie roz- 
że muszą apelować do rządu w celu przyjścia 

«. 2 pomocą finansową. „Birżewyja Wjedomosti”

I omac tif. zjawisko tc tem, że właściw, dostawcy są 
yzyskiwanl przez niesumienną administracyę, która 

jedynie rozporządza o dostawach wojskowych i przez 
przyjmowanie łapówek utrudnia ekonomiczne położe­
nie dostawców samych, w szczególności oczywiście 
Mniejszych i średnich. Obowiązkiem prasy jest żądać 
Alergicznie poprawy stosunków tych.

."“(Zabranie platyny w całej Roj 
* y »■). Organy piotrogrodzkie zaznaczają, iż wydano» 
Przepisy obowiązujące o zabraniu w całej Rosyi pla­
tyny. Platyna winna być złożona w ciągu trzech dni 
v Banku państwa.

“ (Głód pod cza 8 świąt na Kauka- 
**e) Do pisma moskiewskiego „Ruskoje Słowo” 
ponoszą z Tyflisu, iż cała prawie ludność Kaukazu 
'Pędziła tegoroczne święta w nastroju wcale nie ró- 
*°Wym. Mięsa na rynkach było za mało, przy tem 
jżeźnicy nie chcieli zupełnie liczyć się z taksą. Zie­
mniaków, marchwi, cebuli i jaj nie było wcale. Da- 
*ał się odczuwać przyrem wielki brait mąki.
* WŁOCHY.

. — (Kardynał Mercier przyjmuje ko- 
?. n i ę belgijską w R z y m i e.) Przyjęcie bej- 

*'iski“j kolonii w Rzymie przez kardynała Merciera 
‘‘■'ło charakter czystej zażyłości narodowej i było 

^zbawione cech mannestacyjnych. Pomiędzy zebra- 
,ynii przeważała dość księży, było też kilku zakonni- 

kilka zakonnic, oraz sporo dam z arystokracyi. 
,°st; belgijski przy Watykanie przedstawiał kardyna- 

kolejno wszystkie osoby i kardynał wypytywał 
każdej o krewnych, o stan zdrowia i stosunki ro- 

,Ł>nn«, Każdy z obecnych miał jakiś żal, ka żdego 
•tkało jakieś nieszczęście, to też dla każdego miał 
jydynał specyalne słowa pociechy i dodawał otuchy, 
łubiance Paolucti, która prosiła kardynała o błogo- 

vicňstwo dla Wioch, odpowiedział kardjnał tem. 
«owy; ^Błogosławię Włochy calem sercem”. — Po 

"^udniu tego samego dnia przyjmował kardynał Me 
delegacye włoskie a specyalnie delegacyę katoli- 

stow .zyszenia. Na wystosowany do kardy- 
adres w języku wioskim odpowiedział kardynał 

£ francusku, zapewniając zebranych, że nigdy nie 
*Poniui o serdccznem przyjęciu, jakie mu zostało 
gotowane w murach odwiecznego miasta i że stanie 
.‘Î Wyrazicielem okazanej mu życzliwości u narodu 
Nijakiego.
I “ (Co pisze rzymska „Tribuna” o 
L ® * u Nikicie.) Jak wynika z dłuższego ar- 
j. .Uu< pomieszczonego w rzymskiej ,?Tnbunie”, znaj- 
(Je Nikita, pomimo wszysikich przejść osta-
^ch dni w zupełnie pomyślnym stanie zdrowia i przy 
gPosofcieniu pełnej wiary w przyszłość i silnej rezy- 
“aeyi. Nie widać po nim ani zmęczenia, an» przy-

gnęorenta lub smtmrn. To wyjeżćfeie krÓTowrJ z có.^ 
kami do Lyonu, pozostał król jeszcze kilka dni na 
miejscu, aby wraz z synami być obecnym przy reor- 
ganizacyi wycofującej się armii. Książę Mirko pozo­
stał w Czarnogórze i usiłował wraz ze swymi gene­
rałami oswobodzić armię od okrążenia. Rozstanie 
króla z armią było bardzo przykre i nastąpiło z jego 
strony ze łzami w oczach. Do Brindisi przybył król 
na pokładzie zupełnie małego pośpiesznego statku 
i udał się wprost do Rzýmu, gdzie był oczekiwany 
przez króla Wiktora Emanuela, z klóiym udał się do 
willi Savoi, gdzie oczekiwała go córka Helena, kró­
lowa włoska. W niedziele wieczorem wyjechał król 
specyahiym pociągiem z Rzymu do Lyonu, dokąd 
przeniesiony zostanie również i rząd czarnogórski. 
Na dworzec towarzyszył królowi ponownie król 
wło6ki.

ANGLIA.
— (Brak papieru.) Z głosów pism angiel­

skich wynika, że zakaz wywozu papieru ze Szwecyi 
do innych krajów wywołał w Anglii wielkie zanie­
pokojenie, gdyż Anglia była prawie wyłącznie skaza­
na na dostawę materyału tego ze Szwecyi. Zaczęto 
mówić o zorganizowaniu wielkiego przemysłu w An­
glii i o sprowadzeniu drzewa, potrzebnego do wyra­
biania papieru, z Indyi i Kanady. Aczkolwiek istnieje 
przypuszczenie, że zakaz wywozu papieru ze Szwe­
cyi obowiązywać będzie tylko krótki czas, zaczęto 
zastanawiać się już nad zmniejszeniem formatu i ob­
jętości gazet angielskich.

— („The Sufragette” zamienione na 
„B r i t a n n i a”.) Partyjne pismo sufrażystek angiel­
skich, wychodzące w Londynie pod tytułem „The Su­
fragette”, otrzymało inny tytuł i ukazuje się obecnie 
poa nazwą „Britannia”. Pismo jest tak samo, jai 
przedtem redagowane przez przywódczynię mchu ko­
biecego, pannę Christabel Pankhurst, stoi jednakże te­
raz w zupełności na usługach rządu angiels ..ego.

— (Obowiązek słłużby wojskowej 
przyjęty w trzeciem czytaniu.) Izba 
Gmin przyjęła nowy bil obowiązkowej służby woj­
skowej w trzeciem i ostainiem czytaniu 338 głi sami 
przeciw 36. Nowa ustawa przejdzie jeszcze pod gło­
sowanie w Izbie lordów, poczem zostanie natychmiast 
zastosowana w praktyce.

CHINY.
— (Koronacya cesarza chińskie­

go odroczona.) Rząd chiński podał do publi­
cznej wiadomości, że z powodu trwających ustawi­
cznie wewnętrznych rozruchów zostanie ustanowiona 
na dzień 9. lutego koronacya Juanszikaja odroczona 
na czas nieograniczony.

Wiadomości z bliższich i dalszych stron.
— W sprawie ekshuinacyi i sprowadzania do 

kraju zwłok poległych lub zmarłych wojaków do­
noszą z urzędowej strony co następuje: Z różnych 
stron nadchodzą skargi, że niektóre przedsiębior­
stwa, zajmujące się sprowadzaniem zwłok pole­
głych. usiłują spowodować rooziny do sprowadza­
nia zwłok, przyczem po większej części przedsta­
wiają rzecz w fałszywem świetle i żądają za trudy 
swoje zbyt wygórowanej zapłaty. Przedsiębior­
stwa głoszą n. p., że mogą się postarać jak najszyb­
ciej o potrzebne pozwolenie władz cywilnych i woj­
skowych. W istocie zaś podań takich firm nie za­
łatwiają inspekeye etapowe ani inne władze szyb­
ciej niż podania osób prywatnych. Przedsiębior­
stwo oblicza za swoje starania i za podróż do ob­
szarów operacyjny J 325 mk. W tej cenie mają 
Już być obliczone: 1) Postaranie się o dokumenty, 
2) koszta tkshumacyi, 3) nadzór nad pracą przy 
eksbumacyi, 4) włożenie zwłok do trumny w obe­
cności radcy sądu wojennego albo oficera, 5) podroż 
koleją od głównej miejscowości etapowej do grani­
cy niemieckiej, ale nie koszta transportu od miejsca 
pochowania zwłok do najbliższej głównej miejsco­
wości etapowej. Na życzenie podejmuje się przed­
siębiorstwo postarać się o przepisaną trumnę d: 
wnianą albo cynkową. — W istocie sprawa tak su 
ma: l) Dokumenty nie są potrzebne, wystarczy po­
danie o przewiezienie zwłok ze szkicem albo do­
kladném podaniem grobu. 2) Praca przy ekshuma- 
cyi nie powoduje kosztów, ponieważ ją wykonują 
żołnierze z pospolitego ruszenia alDo jeńcy cywuni, 
dla tego 3) nadzór przez męża zaufania jest zud »- 
nie zbyteczny. 4) Z przywołaniem radcy wojen- 
nega a o oficera przedsiębiorstwo nie ma nic do 
czynienia. 5) Transport do głównej miejscowości 
etapowej nie jest potrzebny, swłoki bowiem zawozi 
się do najbliższej stacyi kolejowej, od której trans­
port do niemieckiej granicy jest bezpłatny- _ Tru­
mna drewniana nie jest jjotrzebna. TaJc więc te 
325 mk. może rodzina poległego oszcztd źić. Przed­
siębiorstwo posyła transportera do miejsca pocho­
wania poległego. Podróż transportera tam i z P°- 
wrotem kosztuje około 60 mk., reszta podanej kwo­
ty iest zyskiem przedsiębiorstwa. A wysłanie tran­
sportera jest zupełnie zbyteczne. Ale potrzebna jf s 
obecność członka rodziny w celu identyfikowania 
zwłok, przeciwne twierdzenie przedsiębiorstwa zaś 
nie zgadza się prawdą.

<5pr$ćz wystania cżłotika rodziny powstają dla 
rodziny koszta głównie wskutek transportu od gra­
nicy do miejsca rodzinnego. Te koszta zaś, które 
są często bardzo znaczne, a które np od granicy 
belgijskiej do Berlina wynoszą 300 mk. nie są za­
warte w owych 325 mk.; o tem zamilcza zupełnie 
przedsiębiorstwa Należy zatem podania przesyłać 
wprost do władz. Przytem nadmieniamy, że człon­
kowie rodzin poległych, przybywszy w celu prze­
wiezienia zwłok do obszaru operacyjnego, nieraz 
mówili, że nit pomyśl ;Iiby o ekshumacyi, gdyby 
wiedzieli, jak plęitny grób mają tam polegli.

Bytom. (Młody złodziej)'. Pewien 11- 
letni chłopak szkolny skradł swym rodzicom 500 
marek, które rozdzielił pomiędzy swych czterech 
kolegów. Ody się kradzież wydała i chłopaka 
przytrzymana stwierdzona że łobuzy 430 marek 
przehulali.

— Sąd przysięgłych rozpocznie swt 
rozprawy w dniu 7 lutego. Na razie nie wyzna­
czono jeszcze spraw kurnych, które będzie sąrf 
przysięgłych rozpatrywać.

KróL Huta. (S w a w o 1 «X Chłopacy szkolni 
11-Ietni Wilduk, 12-letnI Slota, I 13-letni Lisurek 
jechali kolejką uliczną do Bytomia. Na przystanku 
przy Szpaniolu chłopacy wy< edii z kolejki, poprze­
dnio poodkręcali przewody hamulca powietrznego. 
Ody konduktor później na skrzyżowaniu kolei żela­
znej chciał kolejkę zatrzymać, hamulec nie funkcy- 
onował i zajechał dalej, niż się należała Na szczę­
ście na linii kolei żelaznej panował spokój i dla tego 
nie zdarzyło się też żadne nieszczęście.

Katowice. (Kradzież w lombardzie) 
Rano przed godziną 9-tą, "dy służąca sprzątała na 
korytarzach, przybył do lombardu jakiś mężczyzna 
z pękiem kluczy i otworzył za pomocą wytrycha 
drzwi do skladu. Niebawem wyszedł ów mężczy­
zna z lokalu, niosąc znaczną paczkę. Służąca nie 
zwracała na mężczyzny żadnej uwagi, gdyż przy­
puszczała, że ów człowiek wykonuje jakie zlecenie 
właściciela. Okazało się jedna«, że był to złodziej, 
który z lombardu skradł znaczną ilość przedmio­
tów srebrnych. Po złodzieju niema żadr.cgo śladu.:

Mysłowice. (Wypadek.) Na ul. Bytom­
skiej ‘najechała kolejka na wóz Małachowskiego. 
Koniom nic się nie stała natomiast wóz został 
uszkodzony.

— (Fałszywe pieniądze)'. Pojawiły 
się tu ponownie fałszywe dwu-markówki papiero­
we. Tym razem siedliskiem podrabiaczy pieniędzy 
nie jest. jak dotąd górnośląski okręg przemysłowy, 
lecz gdzieś w głębi zaboru rosyjskiega Na pogra­
niczu w pobliżu Modrzejowa aresztowano bowiem 
człowieka, który płacił fałszywemi dwumarków- 
kami, a w pugilaresie posiadał jeszcze 100 sztuk fal­
syfikatów.

Tarn. Góry. (Znaczki na chleb.) Mocą 
rozporządzenia landrata wyznaczono dla dzieci aż 
do ukończenia 4 roku życia tylko połowę zwykłej 
marki chlebowej. — Złodzieje skradli w ko­
szarach podoficerskich znaczną ilość bielizny i owo­
ców zaprawionych. Budowniczemu N. skradziono 
kilka sztuk gęsi. Złodziei niewyśledzono. Kilku 
chłopaków szkolnych usiłowało skraść kieszonko» 
we lampy elektryczne w składzie Hayna, lecz przy­
trzymano młodych złodziei 1 oddano w ręce policyí,

Zabrza (Różne.) Na kopalni Konkordył 
wybuchł w separacyi pożar, który rozszerzył się 
także na halę maszyn. Straży pożarnej z but* 
Donnersmanca udało się ogień rychło stłumić. Szko­
dy spowodowane pożarem są znaczne.— Jakiś zło­
dziej włamał się w nocy do mieszkania Kojdyi 
przy ul. Hassfelda i zabrał bielizny i ubrań za prze­
szło 1000 mk. — Lokatorom domu Postady przy ul. 
Dorockiej skradli złodz eje 11 królików. — Wy- 
właszczyciele odwiedzili w nocy oberżę Szymy ł 
skradli kilka butelek napojów alkoholowych. —- Do 
zamkniętego mieszkania Marty Szopy włamali się 
złodzieje, którzy zabrali Jej oszczędności w wyso­
kości 150 mk.

Gliwica (R 6 ż n e). Na ostatni targ spędzom 
350 sztuk wieprzy, z których 250 sprzedana Tucz­
ników me spędzono wcale. Za średnie sztuki pła­
cono po 70 do 110 marek; za pros',;ta 20—35 mk. —_ 
Jacyś niewyśledzeni dotąd złodzieje skradli z do­
mów przy hucie w nocy 25 sztuk kur i kilka kró­
lików.

Niedobczyca (Nieszczęście.) 15 letiu 
chłopak Szlosarek znalazł w pobliżu kopalni Romet 
nabój dynamitowy, który gdy go poruszył, eksplo­
dował i chłopakowi urwał rękę i okaleczył ciężko 
na całem ciele.

Opoia Poważną stratę poniósł gospo 
darz S. z Chroszczyny. Odwoził on wieczorem ko­
goś na dworzec do Opola. Wracając ztąd wstąpił 
na Przedmieściu do pewnej restau racy i. Konie po­
zostawione na placu u wozu zabrały się w drogi 
i dojechały aż pod budkę żyrkowską a znalazłszy tu 
baryerę na torze kolejowym zamkniętą, spuściły 
się z drog; ku stawu szczepanowskiemu gdzie utc. 
nęły.

Gniezno. (K s. k í- n o n i k Sander) przesie­
dli się do Fromborka (Frauenburg) na Warmii, gdzie 
został mianowany proboszczem tumskim.



Bydgoszi z. W niemile położenie do- 
ta 1 się magistrat tutejszy, który dla dobra 

mieszkańców sam ujął w rękę sprzedaż masła. 
Pomimo wszelkiego uznania jednakowoż dla do­
brych chęci magistratu, masło — jak donosi pismo 
tamtejsze »Ostdeutsche Rundschau« — było nie­
raz tak niemożliwe, że ktoś z kupuiacych posłał pró­
bkę tegoż do miejskiego urzędu kontrolującego ce­
lem zbadania. W »maśle« znaleziono pomiędzy in- 
nemi dodatkami okrągłe 20 procent margaryny. 
Końcowy ustęp orzeczenia tegoż urzędu zalecał 
więc, ażeby tę sprawę dla «dalszego dochodzenia od­
dano w ręce policyi. Istna tragikomedya! Magi­
strat oczywiście został oszukany przez swych do­
stawców, ale ma'ac urząd kontrolujący pod bokiem, 
mógł był wcześniej się przekonać o zawartości 
»masła«.

Gdańsk. Z rozporządzenia zastęp­
czej generalnej komendy skonfiskowano 
na dworcu towarowym w Wejherowie wszystkie 
świnie, jakie tamdotąd zostały odstawione celem 
dalszej wysyłki koleją. Według »Elb. Zeitung« nie 
zdołały urzędy prowiantowe w Gdańsku w osta-

tnim czasie zakupić tyle świń, ażeby pokryć zapo­
trzebowania garnizonu gdańskiego, gdy tymczasem 
skonfiskowane świnie — ogółem 166 sztuk — były 
przeznaczone dla fabryki konserw, więc na razie 
byłyby uchylone od zużycia. Dostawcom zapła­
cono ceny maksymalne.

Berlin. (Os zust pod maską udziela­
jącego pożyczek.) Licznych oszustw dopu­
ścił się kupiec berliński Kaselowski, ogłaszając w 
gazetach, że udziela pożyczek. Kilkakrotnie sta­
wał już z tego powodu przed sędzią śledczym. Po­
nieważ jego własne nazwisko było policyi krymi­
nalnej zbyt dobrze znane, osiedlił się 15 paździer­
nika 1915 r. przy Biilowstr. pod przybranem nazwi­
skiem Thiedego i pod tern nazwiskiem zameldował 
się też na policyi. Stąd dał ogłoszenie do gazet, 
że »pewien kapitalista ma do wypożyczenia pienią­
dze«. Na wszystkie listy odpowadał pod fałszy­
wcem nazwskiem Thiedego. Ale już wkrótce za­
częło mu się palić pod nogami i dlatego znowu zmie­
lił nazwisko ł przeniósł się w inne miejsce. Teraz 
otwarł swe biuro w dniu 5 listopada przy Zimmer- 
str. 84 i nazwał się Timm. Na Jego nowe ogłoszę-

TT
nie zgłosiła się pomiędzy innemi pewna szwaczką 
nazwiskiem Nowak, która popadła w biedę i chciał 
pożyczyć 100 marek. W zastaw stawiła TimmJ^ — 
swe meble do dyspozycyi. Timm zażądał 5 marei 
zaliczki. Gdy N. oświadczyła, że tyle gotówki ni* 
posiada, zrobił jej następującą propozycyę: Oświadj a 

wczył, że meble jej nie są warte 100 marek i że dk I 
tego nie mogą służyć za gwarancyę na udzielona 
pożyczkę. Ale gotów jej jest udzielić pożyczki, fi 
śli dziewczyna stawi mu swe nazwisko do dyspo­
zycyi. Dziewczyna zgodziła się na to i teraz na­
zwał oszust swą firmę T5mm & Nowak. Pozateij 
musiała dziewczyna siedzieć w biurze i spełniaj- 
prace podrzędne. Innej dziewczynie z prowincył 
przyrzekając jej u siebie zajęcie, wyciągnął 500 mfc . 
z kieszeni pod pretekstem kaucyi. Na pożyczki c#* I 
kają szukający pieniędzy bezskutecznie.

Nakładem „Polaka”, spółki wydawn. z ogr. odp 
w Katowicach. — Drukiem drukarni „Katolika”, spóft 
wydawniczej z ogr- od po w. w Bytomiu. — Pedaktd 
odpowiedzialny: Adam Napieralski w Bytomiu.

Kio obce pieniądze
zupełnie pewnie i na korzystny prooent

złożyć, ten nieob się zwróci do

‘ Baniu Lodowego
Iw Pszczynie _

lub do filii tegoż banku p -

JKifcotowIe, ul. Dworcowa Fi
u p. Józefa Jankowskiego.

Płacimy od złożonyob pieniędzy;

4% za ívicrcrocznctn 1 . a i^>2% za miesieeznem \ wypovieflzß- I31/a% za miestęcznem \ 
3% za tytfoon.overo I niem.

fi^yCZCk Ułlz.,e*am* poú KorzYStnenv wa­runkami — tylko członkom. —

Z. ‘m

Nwif do swego!
Szanownym Rodakom z Wirku i oko­

licy. polecam mój bogato zaopatrzony

skład obuwia
męskiego, damskiego 

i dla dzieci.
Moje obuwie «est dobre i 
trwałe a ceny przystępne 
W warsztacie moim wy­
konuję obuwie wszelkie­

go rodzaiu laknajgu- 
itowniej, re- 
paracye jak 
ua|8piesznie]

T.Buballa
mistrz szewski

Wirek (Antonien- 
bütteji. w domu 

obok apteki.

Ponieważ nie płacę komornego na 
skład dla tego niskie ceng.

Skóra Linoleum 
:: Sukna woskowane \\ 
Jttaieryaty do wyściełania

Emanuel Pinczomer
By om, i lynck 20 w podwśrzu

I Do Knmunii św.
I Nastepme polecam w

ftaterye haftowane, 
roby, mat. na suknie 

i spodn.ee haftów, itd.
Nastepme polecam w wielkim wyborze:

-frkl, kołdry na łóżka, towary pï6* 
r.enne 11. d Bieliznę wojjkona, skar­
petki, oraz inne rzeczy nadzwyczaj tanio.
*1. Markiewitz, Król Huta,
ulica Hutipsy třesu 4« i Wedas (WMMrf- > L

Założono w l»8g roku.

ptug i miecz
ręką w rękę pracowali, aby plan na­
szych nieprzyjacieli zniweczyć. JednaKO- 
wóż nie są oni jeszcze zupełnie z^rycią— 
żeni, dlatego powinniśmy i nadal środki 
zaracLze powziąść. Do osiągnięcia naj­
wydajniejszych żniw, nie powinno się tak 
niezbędnie potrzebny nawóz potasu zanie­
dbywać Gdzie takowy w jesieni został 
opuszczony, można szkodę naprawić przez

nawóz poglówny soli actasswrcb
V

inajoópow. lub 40 % navôz soli potasowej)
Bliższych informacyi w sprawach nawozu 
udzieli każdego czasu bezpłatnie

fanówirtschaftliche tfuskunflstelle 8es Kalisyndikats s.m. b.ę.
Wrocław, nlica Ojroîowa (tartenslr.) 104.

.m. Ti....

BASK LODOWY :: KATOWICE
ulica Beaty (Beatetrasse I«)

we własnym domui

udziela pożyczek na weksle; 
płaci od złożonych w nim pieniędzy:

8% za tygodni o wem wypowiedzeniem,
5% *a *wler*rocz.»em wypowiedzeniem, 
*/e TU pólrocznem wypowiedzenie n.
Od 1—3 włąezm oblicza się procenta za calu miesiąc, od 4—16
V ŁOi> * pÓł m,PSlî,ca- Z dal«*y«b stron ,ak z Wesllall-, Nadrenii i u p. można nadsyłać oszczędności poczta, z dołączeuien

j ten. zs odniesienie. Przyjmujemy oszczędności dzieci ot 50 fen
Bank otwarły " d_n^..E°.!řdZ!dníe Łylko do poiudn« od godz. H-12.Po połuduiu bank zamknięty gdyż wtedy załatwia 

wę tylko sprawy hipoteczne, książko wanii i t. d.
lelełon nr. 1012.

Polecamy nasze skarbonki domowe.

W Księgarni „Katolika“
w Bytomin G.-S., ulica piekarska 3 — 5

moána nabyć

wszelkie jo rodzaju książek.

Pożyczek ?na złote i trebrne rzeczy, maszyny 
szyoia, instrumenty, bieliznę,

damską odzież i t. d. udziela p°° 
korzystnemi warunkami i dyskreoyą

K onces, zakła i pożyczkowy i «stawny W. d/ot ni ci. 27,1'

Bank nasz otwarty codziennie
od godziny 8 do 3, w sobotę 

tylko do godziny 12. 
Godziny kasowe tylko od godz. 

8 do 12.
Uf niedziele śwlęla ;est bank 

zupełnie zamknięty. 
Wptatnia nasza w Botfrople

jest oi w art.7 codziennie od godziny 
8 do 12 i od godz. 2 do 6.

W niedziele i święta jest wpłatnia 
zamkniętą.

Bank Indowy - Mabsali
e. G. m. u. U.

w Bytomiu — Beuthen O.-S. 
*?etzlaff. tckerL Macie.czyk.

Zal do świata przezwyc ę&onyt |
Kie ma już rwan-?v
Natychmiastowy Oa‘>ei iamVíí PrzyiemnJskutek osięgnąć llClSSWCUo i bardzo [1

można przez jedyńczy I
używanie (Ucleh»| Z| w użyciU11

Marka „ ochronna Zagwarantowany i niezawodn* 
środek do nacierania, który n 
śmierza rwanie ibolesoi) 
członkach, bo I zębów, b® 
głowy, targanie w rlo'vi® 
postrzał, bóle reumatycz«* 

itd. Nie szkodzi bieliźnie
Do nabycia

Praw. iMtrzot kr. 207886. v Opiece pod Kopi
w Bytomiu (Kaiser-Franz-Joselplatz), 

oraz w innyoh aptekach.

20
90

I funt faryny 25
I funt soli 10
1 siki. sztuczn. nTodu 

wł cznie z szklan. 30 
1 paczką proszku 

miodowego
1 funt mydła
2 paczki proszku ła­

będź owego
1 font perailu 
I funt tabaki l 
I paczka zapałek 
I funt grochu 
1 f. płatków owslan. 50 
10 szt. kost, bullonow. 15 
10 paczek „Sulima” 85 
1 funt fasoli 55
V« f- ruskiej herbaty 75
jako też wszelkie inne

35
60

.00
35
60

towary kolonialne
poleca jak najtaniej

TEODOR

LEICHTER
3(rólews*a Jfiilia,
ulica Ccsurssiwłeza 53

(Kronpnnzenstr. 63i.

Jan i porys

Bytom G.-SI., 
ulica Tarnogórska ^
w domu mistrza piekaf ^ 
kiego Kuballa, — polec#

■ Radziki

ÄT,? zegari
Siobrne zegarki lemoi
—- Regalu lor w <
14 dni chodzące, z przÿ' 
rządem do wybi;»nd

ä piersi onSi ś!uani
od 15 marek począws*i* 
lako też wszelkie towaf!)
złote i sreorne oraz 
kulary > binokle polfl
po oenab ;ak najmžszych

Siwym
przywraca pod gwara® 

cyą pierwotny kolor

Axel» - Reger.e' 
rator

butelka 2.— mlt- 
Tylko prawdziwe z

A x & i-

i. Sadeiiüsch,
Posen 0.1. (bcH*1“ ł 
n i nhnu Nowa nr.

4629


